Or.0063-6-7/05

Protokół nr 7/05

z posiedzenia Rady Samorządów Osiedlowych, odbytego w dniu 28.06.2005r. w godz. 1400 – 1530.

Obecni na posiedzeniu:

· Członkowie Rady:

1) p. Czesław Kukliński

2) p. Krystyna Tuszkiewicz

3) p. Edmund Hapka

4) p. Krystyna Sawicka

5) p. Renata Dąbrowska

6) p. Andrzej Gąsiorowski

7) p. Ryszard Lipiński

8) p. Edward Gabryś

9) p. Zygmunt Reszczyński

Członkowie nieobecni:

1) p. Zbigniew Gawroński

- usprawiedliwiony

Rada prawomocna do odbycia posiedzenia.

· spoza Rady:

1) p. Mirosław Janowski 
- Przewodniczący Rady Miejskiej

2) p. Stanisław Kowalik 
- Z-ca Przewodniczącego Rady Miejskiej

3) p. Mieczysław Sabatowski 
- Prezes MZK Sp. z o.o. w Chojnicach

4) p. Sylwester Wawrzon 
- KPP Chojnice

5) p. Grzegorz Dudek 
- KPP Chojnice

6) p. Rafał Cybulski 
- KPP Chojnice

7) p. Andrzej Różycki 
- KPP Chojnice

Posiedzenie otworzył Przewodniczący Rady Miejskiej p. Mirosław Janowski, stwierdził quorum, powitał zebranych członków Rady i zaproszonych gości oraz zaproponował następujący porządek posiedzenia:

1. Omówienie materiału sesyjnego,

2. Sprawy bieżące,

który został przyjęty bez zastrzeżeń.

Ad.1.

· p.Cybulski – chciałbym podziękować bardzo za zaproszenie i krótko przedstawię współprace samorządów z policją na terenie naszego miasta. Spotkanie przewodniczących samorządów mieszkańców i dzielnicowych ma na celu poprawę stanu bezpieczeństwa wszystkich mieszkańców na terenie miasta. Osiągniecie założonych celów może być możliwe tylko w wyniku bardzo szerokiej współpracy w ramach szeroko zrozumiałej współpracy i działaniem policji ukierunkowanej w określonych zjawiskach wynikających z analizy miejsc zagrożonych. Rozwiązywanie problemów bez współpracy instytucji pozapolicyjnych nie prowadzi do całkowitego wyeliminowania zagrożenia. Informacja o występujących zagrożeniach w danych rejonach przewodniczący samorządów są zobowiązywani przekazywać policji. Ich informacja ma na celu ustalenie przyczyn powstawania problemów, a następnie opracowywania planów rozwiązywania problemów przy współudziale organizacji pozapolicyjnych. Na poprawę stanu bezpieczeństwa mogą wpłynąć następujące czynniki: w miejscach zagrożonych przestępczością – wycinka krzewów i zarośli, oświetlenie parków i miejsc szczególnie zagrożonych, zaciemnionych, zabezpieczenia pustostanów i miejsc niezamieszkałych, ustawienie monitoringu, zmiana organizacji ruchu w miejscach, gdzie dochodzi do częstych zdarzeń drogowych, likwidacja miejsc ustronnych, w których gromadzą się osoby spożywające alkohol, ukierunkowanie młodzieży na zainteresowania sportem. W ramach realizacji poszczególnych programów prewencyjnych prowadzona jest ścisła współpraca z wieloma podmiotami. Chciałbym tutaj nadmienić, że od 1 czerwca tego roku Chojnice zostały podzielone na 6 nowych dzielnic.
Przedstawił nowy podział miasta Chojnice na dzielnice (w załączeniu). Powiedział m.in., że do jednej dzielnicy są przypisane dwa lub cztery samorządy.

Przedstawił wykaz Samorządów Mieszkańców i przyporządkowanych im dzielnic (w załączeniu) oraz wykaz ulic wchodzących w skład poszczególnych dzielnic i przypisanym im dzielnicowych (w załączeniu).

W tym momencie chciałbym poprosić wg tej listy o zgłaszanie wszystkich problemów, a zarazem uwzględnienie tego dzielnicowego odnośnie ternu samorządu, bo my wiemy, jaka jest nasza dzielnica, jakie obejmuje ulice, ale nie znamy dokładnego rozeznania ulic samorządów i jak mamy zgłoszenie to nie umiemy zakwalifikować tego. W tym momencie prosiłbym na zebraniach dzielnicowych z samorządami o dokładny zarys całych obwodów samorządów.
Chciałbym krótko nadmienić sytuacje odnośnie bezpieczeństwa i są tutaj robione etapy polepszenia bezpieczeństwa na terenie miasta w ramach programu prewencyjnego. Tu kolega przedstawi opis 4 punktów a ja za chwileczkę omówię problemy, które będą zgłaszane do nas i w dalszej kolejności, jak ma wyglądać współpraca.
· p.Wawrzon – od 1992r. policja realizuje zadania z zakresu prewencji kryminalnej. Do istotnych przedsięwzięć pod tym względem należy wdrażanie w jednostkach policji programów prewencyjnych. W związku ze zmieniającymi się uwarunkowaniami funkcjonowania policji, rosnącym zagrożeniem przestępczością, lękiem przed staniem się ofiara przestępstwa, programy te podlegają ciągłej modyfikacji lub zastępowane są przez nowe dostosowane do istniejących zagrożeń. W celu prawidłowej realizacji tych programów przy ich budowie trzeba uwzględnić następujące etapy:
1) diagnozowanie problemu. Problem kryminalny, zjawisko godzące w praworządne, zachodzące na określonym terenie, trwałe, dotyczące określonej grupy osób. O występowaniu problemu kryminalnego mówimy, gdy ma miejsce szereg powiązanych ze sobą zdarzeń terytorialnie i czasowo, sytuacja jest uciążliwa dla wielu osób zainteresowanych jej rozwiązaniem. Problem nie zniknie samoistnie, a brak reakcji może spowodować jego eskalację. Zjawisko nie jest wywołane tzw. przyczyną podstawową, czyli obiektywnym, strukturalnym źródłem zagrożeń społecznych, takich jak ubóstwo, bezrobocie. Problem może być zdiagnozowany na podstawie rozpoznania i obserwacji prowadzonych przez policję oraz informacji przekazywanych przez mieszkańców, samorządy itp.,
2) wyznaczenie celów i szukanie rozwiązań, analiza problemów, wybieranie rozwiązań, odnajdywanie sojuszników oraz podmiotów współuczestniczących w realizacji programu,

3) wdrożenie programu i etapowa realizacja,

4) ewaluacja, to badanie, które służy realizacji specjalnego celu. Celem tym jest ocena rezultatów i efektywności w prewencji kryminalnej. To opisywanie i określanie osiągniętych, bądź też nie, efektów danego podejścia, czy programu. To metoda oceniania stopnia, w jakim planowany program osiągnie lub osiągnął pożądane cele.

· p.Cybulski – jeśli samorząd zgłosi dzielnicowemu problem na swoich wewnętrznych spotkaniach, dzielnicowy zrobi z tego analizę i będzie wspólnie z samorządem szukał rozwiązań. Następnym etapem będzie program i jego realizacja. Jeśli program będzie wdrożony do realizacji, będzie przedstawiony kierownikowi dzielnicowych, następnie komendantowi i zostanie zaakceptowany, będzie z tego realizowany pod kontem polepszenia bezpieczeństwa. Następnie będzie ocena tego programu przez dzielnicowego, czy będzie to program oceniony pozytywnie, czy negatywnie. Jeśli będzie pozytywnie, będziemy rozwiązywać następny problem, aż do wyczerpania problemów. Jeśli będzie negatywnie, będziemy wracać i od nowa będzie analiza tego zagrożenia bezpieczeństwa w danym rejonie i do skutku. Na takiej zasadzie będą dzielnicowi współpracować z samorządami i prosiłbym o zgłaszanie właśnie problemów tu dzielnicowym. 
Teraz jeszcze krótko, na czym polega nasza ocena bezpieczeństwa w rejonie Chojnic. Są mierniki statystyczne i mierniki ankietowe. Mierniki statystyczne – bierzemy tutaj pod wzgląd ilość interwencji w miejscach publicznych, ilość wyjaśnionych przestępstw (bójki, pobicia, kradzieże, włamania) i można to wszystko wziąć za ostatni rok, ilość wykroczeń pod wpływem nietrzeźwości, ilość wypadków drogowych i kolizji, ilość wykroczeń przeciwko porządkowi (wulgaryzmy, zaśmiecanie). Z tych punktów przeprowadza się analizę, a następnie, jeśli będą przedstawione problemy przez samorząd, właśnie według tej punktacji będą rozwiązywane te problemy. Wyniki ankietowe – obecność patroli na ulicach, szybkość załatwiania interwencji, agresywna młodzież. Tu jeśli będą zgłoszenia przez samorządy do dzielnicowych, będą w takim stopniu tutaj opracowywane ankiety, a zarazem zmierzające do poprawy bezpieczeństwa na terenie. Tu pod te ankiety możemy wziąć blokowiska, osiedla domów jednorodzinnych, szkoły, parki, ulice. Odwołam się tutaj do przeprowadzonej akcji na Os. Słonecznym. Była tam przeprowadzona akcja prewencyjna odnośnie polepszenia sytuacji z uwagi na młodzież, która dokonywała zakłóceń porządku publicznego, dewastacji mienia. Przeanalizowano cały zakres tego postępowania i z uwagi na te zagrożenia zwiększono ilość patroli, zwiększono współprace z mieszkańcami, co polepszyło rozwiązywanie problemów, a także polepszyło bezpieczeństwo, samopoczucie mieszkańców w danym rejonie. Są telefony od mieszkańców, że już nie jest tak, jak było. Została właśnie zrobiona analiza tego osiedla. Na przykładzie tego osiedla zostały też wykonane czynności do innych punktów na terenie miasta, głównie chodzi o bloki, gdzie gromadzi się młodzież. Teraz jest też problem Pl. Jagiellońskiego, gdzie też taka analiza będzie przeprowadzona z uwagi na piratujące samochody. Tu też właśnie jest problem z tymi samochodami i mamy to tutaj na uwadze i na każda noc jest radiowóz, który ma zwrócić uwagę na zgłoszenia mieszkańców. Jest to plagą, w ramach możliwości musimy sobie poradzić i też oczekujemy rozwiązań z samorządu. To też na pewno przeanalizujemy, a dzielnicowy na pewno się skontaktuje i spróbujemy rozwiązać ten problem. Ja bym miał na tyle. Może są jakieś pytania?
· p.Tuszkiewicz – ja jeszcze chciałam powiedzieć, że u mnie ul. Człuchowska wchodzi w rejon dzielnicowego nr 2, a nie jest wyszczególnione?
· p.Cybulski – i teraz, jak Pani się tutaj spotka przykładowo z dzielnicowym, to bym prosił o przedstawienie tego problemu i tu będzie naniesiona ta zmiana. Mu znamy zasięg naszych dzielnic, ale nie znamy zasięgu samorządów. Bym prosił przewodniczących o zrobienie takich wykazów ulic i przedstawienie ich dzielnicowym lub dostarczenie do komendy.
· p.Tuszkiewicz – jeżeli chodzi o szarżowanie samochodami wieczorami, to oprócz Pl. Jagiellońskiego także na ul. Mickiewicza i Nowe Miasto jest podobna sytuacja. Trochę też już narzekają na ul. Pokoju Toruńskiego i Kwiatowej, ale tam jednak takich prędkości nie rozwiną, bo tam są zakręty. 
· p.Sabatowski – ja przy okazji miałbym tutaj do Panów taki apel, też w czasie bytności w różnych rejonach, w celu przeciwdziałania wandalizmowi, wybijania, czy uszkadzania naszych wiat, szczególnie tych szklanych, bym prosił, gdybyście Państwo, właśnie dzielnicowi, żeby w jakiś sposób może też nie tylko teoretycznie, ale i praktycznie, gdyby udało nam się zawęzić współpracę jakoś, bo w tym roku już na zakup samych szyb wydałem ok. 7 tys. zł, czyli postawiłbym praktycznie prawie 3 nowe wiaty. Tak, że jest to zjawisko nie tylko kłopotliwe, ale i kosztowne. Tak, że przy tej okazji taki apel bym miał do Panów.
· p.Lipiński – już ten początek naszej dyskusji dowiódł, że takie spotkanie jest bardzo konieczne i potrzebne i zapewne korzystne. Tak sobie byśmy przynajmniej życzyli i Panowie zapewne tym bardziej. Do dobrych zwyczajów należało, że myśmy dawniej, wcześniej spotykali się z naszymi dzielnicowymi. W tej chwili już widzimy, że my wcale się nawet nie znamy. Nowy podział rejonów, owy teren do działania i ja jestem przekonany, że te spotkania, które miały miejsce tutaj z naszej strony, że myśmy zapraszali swoich oczywiście dzielnicowych na spotkania, nie na każde, bo my nie chcemy Panów nadwyrężać, bo to czasami się dzieje kosztem waszego wolnego czasu, ale na te pierwsze spotkania, które będą odbywały się w samorządach, my winniśmy zadzierzgnąć taką dobra znajomość, bo proszę Panów, to nie jest żadna tajemnicą, że my, jako szefowie samorządów również posiadamy spora wiedzę na temat pewnych zachowań, uwarunkowań, które występują u nas na osiedlu, a dla was taka informacja z naszej strony jest chyba rzeczywiście bardzo wskazana i potrzebna, bo tutaj działamy jakby we wspólnym interesie, żeby zapewnić jakieś bezpieczeństwo, ład na tych osiedlach, a z tym bywa różnie. Tak, że ja mam nadzieję, że moje koleżanki i koledzy na najbliższe posiedzenie zaproszą swoich dzielnicowych, żeby już w sposób kameralny poruszać te problemy, które dotyczą danego osiedla. One generalnie być może będą takie same, ale pewne uwarunkowania mogą być specyficzne dla danego miejsca. Wydaje mi się, że te spotkania, które nastąpią powinny przynieść już jakieś pierwsze efekty, bo te, które się onegdaj odbywały, one się sprawdziły i były potrzebne.
· p.Gąsiorowski – ja chciałbym na wstępie podziękować za tą akcję, która była na Os. Słonecznym, bo trzeba sobie powiedzieć jedną prawdę. Z osiedla najspokojniejszego, bo takim było to osiedle, stało się w pewnym okresie czasu i to bardzo krótkim okresie czasu osiedlem lujostwa, hałasu, krzyków, częstych wizyt patroli. Działy się cuda za przyczyna kilku osób, bo doskonale wiemy kto i to młodych ludzi. Ale z kolei chciałbym zasygnalizować jedną rzecz do Panów. Rozpoczęła się przebudowa ul. Bytowskiej, będą robione objazdy, rozpoczęły się wakacje, wyjazdy dzieci na rowerach nad jeziora, głównie do Chojniczek i chciałbym tutaj zaapelować o częstszą kontrolę wariackiej jazdy ul. Morozowa. Dzieci na rowerach, młodzież, do tego popisy na tych prostych odcinkach samochodami. 
· p.Cybulski – oddziaływania prewencyjne patroli na pewno będą tam skierowane i sama obecność patroli automatycznie zwolni tutaj i zwiększy bezpieczeństwo.
· p.Tuszkiewicz – ja jeszcze chciałam zwrócić uwagę, że w czasie roku szkolnego koło Fosy, za budynkiem przy ul. Stycznia 20 lub 22 wiecznie się spotykają całe grupy młodzieży, która pali papierosy, okropnie się zachowuje i wulgarnie wyraża.
· p.Kowalik – z dyskusji jednoznacznie wynika, że nie tylko problem na śródmieściu, problem jest również w zasadzie w całym mieście, jeśli chodzi o patologię wychowawcza młodzieży. Musimy tutaj zdecydowanie i jednoznacznie określić się, wszyscy razem, jako samorządowcy, jako władza, mówię tutaj o Policji, mówię o Straży Miejskiej. Wielokrotnie już były sygnały, żeby patrole mieszane Policji ze Strażą Miejską częściej przebywały w miejscach zagrożonych, najbardziej niebezpiecznych, tam gdzie można w jakiś sposób dowoli wyszaleć się, mówię o młodzieży i w ostatnim okresie nasiliły się, szczególnie to zostało uwidocznione po otwarciu nowej arterii, jakim jest ul. Kościerska, a teraz właśnie jest sezon urlopowy, letni, więc ciepło, więc szarża motocyklistów na tych nowoczesnych motorach powoduje o zawrót głowy. Dla nich jest to frajda, ponieważ jak największy ryk silnika powoduje dla nich niesamowitą uciechę i tam ile maszyna wyciągnie i slalom robią sobie na całej długości ul. Kościerskiej. Tym bardziej, że jest to skupisko dwóch osiedli i stwarza to niesamowite zagrożenie. Kolejnym elementem są miejsca mało oświetlone, zakrzewione, gdzie najłatwiej się skryć, najłatwiej zrobić jakąś burdę i jeszcze raz apeluje do panów, żeby rzeczywiście razem ze Strażą Miejska, wspólnie własnymi siłami podwoić patrole, a w szczególności wieczorem, bo w dzień to w zasadzie nic takiego strasznego się nie dzieje, chociaż też są jakieś incydentalne przypadki. Natomiast generalnie chodzi o porę wieczorową, czy późno wieczorową, gdzie już jest ciemno i wówczas dopiero zaczynają się dziać dantejskie rzeczy. Myślę, że tutaj wspólnie musimy rozwiązać ten problem, ponieważ on zatacza coraz większe kręgi tej patologii, widzimy co się dzieje w szkołach - narkomania, pijaństwo itd., więc myślę, że trzeba wypowiedzieć zdecydowanie tu wojnę, bo którzy, jak nie my, nie wy temu przeciwdziałamy. Jeśli samo nie będziemy w stanie tutaj zadziałać, to przecież nikt tutaj nam nie przyjedzie i nie pomoże.
· p.Sawicka – ja chciałabym w sprawie rowerzystów. Towarzystwo się nam tak rozbrykało, że jeżdżą wszędzie i jeżdżą rowerami po chodnikach, czy jest wyznaczony pas dla rowerów, czy nie ma. Taka ulica zjazdową jest ul. 14 Lutego. Wąski bardzo chodnik na odcinku Pl. Piastowski – Al. Brzozowa i tam jak jedzie z góry rowerzysta, to ratuj się kto może, tylko nie ma gdzie. Nie wiem, czy to w tej chwili już jest tak, że rowerzystom wolno wszędzie i wszystko, czy wolno tylko po ścieżkach. Ja się nie znam na tym, dlatego prosiłabym o określenie, a jeżeli im nie wolno jeździć wszędzie, to trzeba by jakoś zaapelować, albo skontrolować kilku, bo jeżeli taki 17-latek jedzie z góry ul. 14 Lutego, która się stała teraz na odcinku Pl. Piastowski – Zakład Energetyczny główna ulica Chojnic, bo tam wszyscy chojniczanie chodzą z rachunkami, to tam jest bardzo niebezpiecznie. Czy to się idzie w kierunku miasta, czy się idzie z powrotem. Tak, że ja nie wiem, czy to jest dozwolone?
· p.Cybulski – jeśli jest ścieżka rowerowa, ma prawo przebywać na tej ścieżce, jeśli nie ma ścieżki musi jechać na ulicy, nie ma prawa przebywać na chodniku i na pewno, gdy patrol Policji pojedzie i zauważy taką osobę, jadąca po chodniku, wykona czynności zmierzające do ukarania go za tą jazdę. To jest wykroczenie i tak samo, jak przejazd przez ulicę, nie może, musi przeprowadzić rower, tak samo i jazda po chodniku jest wykroczeniem też karanym w postępowaniu mandatowym powyżej 17 lat, poniżej 17 lat do sądy dla nieletnich skierowany wniosek.

· p.Sawicka – ja mam taką propozycję. Może tak, jak Pan w tej chwili powiedział, napisać w gazetach takie objaśnienie.

· p.Janowski – my może poprosimy dziennikarzy, aby przeprowadzili wywiad z rzecznikiem prasowym komendy odnośnie prawa ruchu drogowego dla rowerzystów, a Panowie mogą to też Komendantowi przekazać, ewentualnie rzecznikowi prasowemu Komendy Powiatowej Policji, jeżeli można prosić.
· p.Cybulski – przekażemy. Jeżeli chodzi o ul. Kościerską, to są patrole mieszane w godzinach wieczorowo-nocnych, szczególnie nasilone patrole dzielnicowy ze Strażą Miejską. Jest dyslokacja służby, że przebywają 2 godziny w jednym rejonie Chojnic lub w drugim, zależy, gdzie jest przypisany dzielnicowy i jeżeli jest służba nocna, to dzielnicowy ze strażnikiem miejskim przebywa na ul. Kościerskiej, bo nie może się z tamtego miejsca ruszyć i tam jest. Faktycznie nie możemy codziennie postawić strażnika z policjantem, bo nie ma etatów, ale takie służby są organizowane, codziennie jest nocka. Codziennie ze strażnikiem jest policjant i na pewno wykonują czynności ze strony Policji i ze strony Straży Miejskiej.
· p.Kowalik – ja nie kwestionowałem, że ich w ogóle nie ma, tylko za rzadko. Po prostu jest was za mało, strażników być może jest za mało na tak w tej chwili coraz częstsze przypadki wandalizmu, jaki w tej chwili się zaczyna dziać.
· p.Cybulski – to jest problem wakacyjny i to jest problem. Później w roku szkolnym ten problem będzie się zmniejszał, ale tam jest teraz kręgielnia i są patrole poinformowane o tym, żeby tam dokonywać częstszych przejazdów i to działanie prewencyjne polepsza tam bezpieczeństwo. Na pewno weźmiemy to pod wzgląd, przekaże do dyslokacji służby.
· p.Reszczyński – chodzi o to, żeby dać więcej do mediów informacji, żeby rodzice zrozumieli, że mają odpowiedzialność za dziecko. To jest najważniejsze, żeby tą profilaktykę jakoś rozciągnąć i żeby to zrobić, a najważniejsza rzeczą jest ul. Kościerska. Panowie to woła o pomstę do nieba. Ja dzisiaj w nocy i wczoraj w nocy siedziałem w oknie, jechało przynajmniej 17 – 18 samochodów przez pół godziny, ale to nie była jazda 30 – 40 km/h, to była jazda w granicach 100 – 120 km/h i to samochody nie 5, 10 t, tylko 20, 30, 60 tonowe samochody i wiecie co robią, tak sobie gazują, że sobie jada, jak chcą. Weźcie waszego Komendanta, czy z drogówki, nich oni naprawdę w nocy spróbują stanąć miedzy godziną 2. a 4., to są najgorsze godziny. Niech staną króciutko i złapią jednego, drugiego, ale ten co zostanie tam złapany dać go do publicznej wiadomości. Niech to będzie nazwiskiem, niech to będzie podane. Może się to wreszcie zmieni.
· p.Cybulski – chciałbym powiedzieć, że na osiedlach sprawdza się to, że jeżeli będzie pomiar prędkości raz, drugi raz, osoby inne będą o tym wiedziały, bo to się roznosi i zmniejsza się liczba wykroczeń w takim rejonie. 
· p.Dąbrowska – na ul. Tucholskiej stoją dosyć często policjanci z radarem, ale moja propozycja jest taka propozycja, żeby wjechać też i w te boczne ulice. Nie, żeby stanąć, ale żeby było widać od czasu do czasu, że przejeżdża tą ul. Willową, czy ul. Ludową jakiś patrol Policji, co spowoduje wzrost bezpieczeństwa na tych ulicach.
· p.Cybulski – tu akurat ruch drogowy, to oni mają swoje czynności i stoją tam, gdzie musza stać. Tu służby interwencyjne lub właśnie dzielnicowy ze Strażą Miejską, jak będzie miał służbę, to prosiłbym właśnie o poinformowanie swojego dzielnicowego mniej więcej, o których godzinach występuje tam zagrożenie. Jak dzielnicowy będzie pełnił służbę, to na pewno się tam uda.

· p.Dąbrowska – ale t nie musi być stała godzina. Niech po prostu jest patrol i tam przejedzie.

· p.Gąsiorowski – ja proponuję, żeby wszystkie zainteresowane strony, łącznie z dzielnicowym odpowiedzialnym za Park 1000-lecia spotkały się. W tej chwili tam zostały uruchomione te jazdy tych różnych pojazdów i tam się zaczyna robiąc niebezpiecznie. My się musimy spotkać, ponieważ do nas wystąpiono o zaakceptowanie jazdy. myśmy takiej zgody nie wyrazili, niemniej później ta sprawa się pojawiła ponownie. My mieliśmy swoje zebranie sprawozdawcze w osiedlu, panowie się pojawili i zaproponowali, abyśmy, ci obecni na tym spotkaniu, spotkali się i oni pokazali nam teren, w którym chcieliby te motorki tam puszczać. To był teren obok Modejki, gdzie po jednej stronie cyrk staje, po tej drugiej jest taki plac dosyć duży, trawa i tam oni mieli jeździć, od strony ulicy to jest taka dosyć stroma skarpą odgrodzone i myśmy na to wyrazili zgodę, żeby próbie spróbować, jak to będzie tam funkcjonować. Były deklaracje, że to zostanie obsadzone krzewami, wyprofilowane, wyrównane tak, żeby można było tam jeździć. Potem jednak okazało się, że ten teren nie odpowiada i tu jakby uzyskali zgodę, ci panowie, na jazdę po tym ogródku rowerowym. Ostatnio otrzymaliśmy pismo, że mamy jeszcze wypowiedzieć się w tej kwestii. A chcę zwrócić uwagę, że tam się robi coraz bardziej niebezpiecznie. Do mnie docierają głosy, że jazdy odbywają się bez żadnej kontroli osób dorosłych. Tam jest jedyna osoba, która sprzedaje te bilety na wynajem tych pojazdów. Oni jeżdżą potem po całym parku. Zdarzały się wypadki, że najeżdżali jedno na drugich, na idących, wręcz takie przypadki, że najechał, dziecko przeleciało przez ten cały motorek. Tam się po prostu robi niebezpiecznie i dlatego Myślę, że wszystkie zainteresowane strony, są to 3 samorządy, dzielnicowi i ktoś z Ratusza, myślę, że Pan Przewodniczący przy tym też mógłby być i osoby, które prowadza tą działalność powinniśmy się spotkać i uzgodnić zasady. Dopóki tych zasad nie będzie, dopóki nie będzie tam jasno określone, gdzie się te jazdy mogą odbywać i ktoś nad tym będzie czuwał, to ja uważam, że powinniśmy ten cały proceder wstrzymać, bo to nie jest miejsce bezpieczne do tego, żeby takie jazdy odbywać i prosiłbym też pana dzielnicowego, aby w miarę swoich możliwości, jak będzie w rejonie, zaglądał tam, bo Myślę, że to jest nasze wspólne dobro, aby dbać o bezpieczeństwo tych, którzy korzystają z Parku 1000-lecia. A w tej chwili się rozpoczęły wakacje i tam dużo dzieci przebywa. Dzieci również chcą jeździec na rowerach po tym ogródku rowerowym. Niestety nie mogą, bo tam jeżdżą te inne pojazdy. Być może trzeba to wypróbować, ale to nie może się odbywać kosztem bezpieczeństwa kogokolwiek.
· p.Janowski – mi się wydaje, że to jest sprawa wewnętrzna nas samorządów i ratusza, który wyraził zgodę na to. O tym pierwszy raz słyszę i jestem tym zdziwiony. Myślę, że do tego tematu będzie Dyrektor Wydz. KM i do niego wrócimy, a w tym wypadku interwencja kogoś z Policji byłaby chyba trochę za wczesna. Musimy sprawdzić na jakich zasadach udzielono na to zgody, bo na pewno zasady były tam z góry określone i jeżeli w tej chwili osoba użytkująca ten teren nie przestrzega tych zasad, to musi dostać wymówienie, albo musi być ustalony teren, na którym to ma się odbywać.
· p.Gąsiorowski – ja tylko sugerowałem, że jeżeli w tym rejonie będzie dzielnicowy, to niech również stwierdza fakty, które tam mają miejsce.
· p.Cybulski – na zakończenie prosiłbym o jakieś udokumentowanie naszej współpracy i założenie w samorządzie coś takiego, jak bezpieczne osiedle, gdzie będą wpisywane wszystkie problemy ze strony samorządu mieszkańców a zarazem dzielnicowego, celem potwierdzenia, że współpraca jest nawiązana. Jednocześnie namawiałbym do założenia jakiejś skrzynki odnośnie wniosków od mieszkańców. Można by poinformować mieszkańców, że taka skrzynka jest, gdzie można wrzucać kartki z problemami. Przewodniczący przekaże te problemy dzielnicowemu i można zawsze coś z tym zrobić. Ze strony Policji byłaby taka prośba, aby udokumentować współpracę i nawiązać bliższa współprace z mieszkańcami.
· p.Tuszkiewicz – kilka lat temu mieliśmy takie wspólne dyżury z dzielnicowym i zainteresowanie było bardzo małe, wręcz żadne. 

· p.Reszczyński – lepiej będzie, jeżeli to co my zauważymy i przekażemy dzielnicowemu i to wystarczy w zupełności, bo inne metody się nie sprawdziły.

· p.Lipiński – swojego czasu były wywieszone informacje w blokach. One były wywieszone przez Komendę Powiatową i wydaje mi się, że ta informacja jest pożądana, bo są tam podane różne numery telefonów, m.in. telefonu zaufania, dzielnicowi i możliwość kontaktu z nimi i prosiłbym, aby to uaktualnić. 
· p.Cybulski – ja tutaj rozdałem takie informacje i właśnie także w celu, żeby samorządy to powieliły i umieściły w swoich gablotach i na klatkach schodowych.

Na zakończenie chciałbym zaprosić na IV Chojnicki Przegląd Filmów Policyjnych, który odbędzie się 22 lipca 2005r. orz inne imprezy organizowane przez Policje w miesiącu lipcu oraz zapraszam na wystawę, konferencję „Techniczne i elektroniczne zabezpieczenia poczucia bezpieczeństwa”, która odbędzie się we wrześniu 2005r.
Ad.2.

· p.Janowski – jak w latach ubiegłych mamy do podziału pewną kwotę pieniędzy na zakup sprzętu na osiedlowe place zabaw. Jest to kwota taka sama, jak w ubiegłym roku, czyli 30 tys. zł. Mieli się Państwo zastanowić, jaki to miałby być sprzęt i na jakich terenach byłby umieszczony?
· p.Sowacka – ja tutaj mam katalog i myślę, że Państwo sami wiedza co już mają. W katalogu są podane ceny i wymiary. Myślę, że ja bym tylko poprosiła o taki zestaw, co jaki samorząd by chciał.

· p.Lipiński – to by w tej chwili zajęło nam za dużo czasu i ja przygotuje taki zestaw i rozdysponujemy kwotę 30 tys. zł.
· p.Sowacka – tam są ceny netto i proszę na to zwrócić uwagę. 

· Jano – więc odchodzimy od ustalania tej lity tutaj i prosiłbym, żeby do przeszłego wtorku p. Sowacka mogła to zestawienie otrzymać.

· p.Dąbrowska – na ul. Liściastej był taki mały ogródek, co się z nim stało? Prawdopodobnie był wzięty do remontu i czy te rzeczy wrócą tam, czy coś nowego?
· p.Sowacka – myślę, że chyba nie powinny tam wrócić, bo dobrze Pani powiedziała, że był, bo tam było wszystko połamane, poniszczone. Tego naprawdę już nie było warto naprawiać, bo naprawa przewyższyłaby koszt tego majątku, który tam był. Ja Myślę, że trzeba podając decyzję, czy tam ogródek miałby być, czy nie? Jeżeli miałby być, to my go urządzimy już z nowych elementów.

· p.Dąbrowska – na ul. Ludowej jest ogródek, tam stoją kosze ze śmieciami, z których się wysypuje i trawa na tym placu też jest dosyć wysoka.

· p.Janowski – jak w tej chwili wygląda sytuacja z remontami chodników, jak postępują te prace?

· p.Sowacka – budżet jaki miałam, taki miałam, ale prawie na pozostałej działalności będę miała 90% wykonanych. Tyle mam zadań, tyle się staram wszystkim pomóc i zadowolić, że ten budżet pęka w szwach. Na zieleni mamy bardzo duże wykorzystanie. Zresztą Państwo dostaniecie w lipcu wykonanie budżetu za I półrocze i będzie można procentowo zobaczyć. Względnie drogi rozpoczęliśmy robić od 2 miesięcy, a nawet te, które są zrobione nie są zapłacone, wiec to będzie wyglądało dobrze, ale zaangażowanie według mnie jest prawidłowe. Jesteśmy po przetargu tych 4 dróg z płyt betonowych. W tej chwili już nawet 2 drogi są zrobione. Jest zrobiona ul. Prusa i ul. Żeromskiego. Obecnie jest w trakcie wykonywania ul. Targowa i wtedy została nam jeszcze jedna ulica – skrzyżowania Masztalerza z Armii Krajowej. Mamy wykonane chodniki. W tej chwili firma, która wygrała przetarg na naprawy przekłada chodnik na ul. Ks. Pomorskich. To jest odcinek, który idzie od ul. Kościerskiej aż do pierwszego wjazdu na parking, który jest koło tego sklepu spożywczego. Następny odcinek ul. Ks. Pomorskich, to jest ten nowy odcinek, który połączył ul. Wielewską z ul. Karsińska. Potem będą wykonane barierki, które będą odgradzały, żeby samochody, czy motocykle nie jeździły przez ten nowy plac zabaw, który jest urządzony tam przy ul. Karsińskiej. Potem jest do przełożenia chodnik przy ul. Jana Pawła II. To jest wszystko w ramach remontów, a z wykonanych chodników, które mamy w tym roku, to mamy wykonany chodnik przy ul. Nad Dworcem, daliśmy materiał na parking przy ul. Młodzieżowa 9. Z wydatków bieżących zakupiliśmy kosze. Co roku kupujemy ich coraz więcej i ciągle ich jest mało. Teraz zamówiliśmy kosze betonowe, masywne, które mają stanąć w Lasku Miejskim. Tyle nam tego ginie, że nie jesteśmy w stanie upilnować tego. Skończył nam się serwis na parkometry, a ponieważ koszty ich są po naszej stronie, to wydaliśmy prawie 10 tys. zł na zakup części zamiennych. Do 15 czerwca za parkometry i za zajęcie pasa drogowego mamy zebrane 180 tys. zł. To jest kwota, którą my potem przeznaczamy na drogi. Im więcej tych pieniędzy będzie, tym więcej będziemy robić. Ze sprzątaniem sobie radzimy i weszliśmy na szersze tereny miasta. W tej chwili mechaniczne zamiatanie nie tylko w centrum, ale robimy już na ulicach pobocznych. Trochę zalegaliśmy z koszeniem traw, ale były opady i w niektóre miejsca nie można było nawet wjechać. Firma, która na to wygrała przetarg zapewnia, że już się to nie powtórzy i wszystko do końca roku będzie zgodnie z harmonogramem. Fakt, że nam tych terenów zielonych przybywa ciągle. 
· p.Gąsiorowski – rzeczywiście Park 1000-lecia został wykoszony i generalnie to jest wszystko ładnie, tylko np. mam pytanie co z rowami, bo o ile na terenach prostych to wszystko jest wykoszone, to w rowach jest to zarośnięte. Tak, że ja myślę, że to trzeba też zwrócić tym, którzy to pilnują, uwagę i żeby to też tam wykosić. Tym bardziej, że park jest dosyć mokry w tym roku i jak się wejdzie, to strasznie cuchnie. Ja tu już wcześniej zwracałem uwagę na konieczność spotkania się w sprawie ogródka rowerowego i jeżdżących tam pojazdów, ponieważ dochodzą do nas sygnały, że są tam niebezpieczne jazdy, że praktycznie te pojazdy jeżdżą po całym parku, a tego być nie może i po prostu musimy się spotkać również z tymi, którzy prowadzą tą działalność i tą sprawę powyjaśniać, dlatego Myślę, że tutaj Pan Przewodniczący z nami uzgodni i ustalimy jakieś spotkanie. Chcemy włączyć w to dzielnicowego. musimy dbać wspólnie o to bezpieczeństwo, które tam jest, a ono nie jest na dzisiaj zachowane. Ostatnio, kiedy bywam na cmentarzu zwróciłem uwagę na ogrodzenie, że ono chyba nie jest dokończone, dlatego, że nie są uzupełnione fugi w cegłach i widzę np., ze koło byłej bramy głównej na tym jednym słupku tam już praktycznie ten mur pęka, on się już tam jakoś zawalił. Trzeba by na to zwrócić uwagę.
· p.Sowacka – to jest inwestycja wojewódzka, ale z tego co słyszałam, to tam właśnie nie miało być fug.

· p.Gąsiorowski – ja nie wiem, ale moim zdaniem to nie jest dokończone z tego względu, że te cegły są poklejone, a ta spoina jest dosyć cienka i tam jeszcze jakby było zostawione miejsce na to, że to jeszcze miało być wypełnione czymś i wzmocnione, bo to będzie to, że na razie przeżyliśmy jedną zimę, ale jak przyjdzie kolejna zima ten mur tam w jakiś sposób namoknie i podejrzewam, że tych pęknięć w murze będzie coraz więcej, a tu chcę zwrócić uwagę przy bramie tej właśnie, że na tym przęśle tam popękało i ten mur się jakby zaczął zawalać. Więc, żebyśmy nie stanęli przed problemem, że w pewnym momencie tamten mur gremialnie zacznie się walić, dlatego zwracam na to uwagę.
· p.Sowacka – ja się zapytam. Wiem, że w zeszłym tygodniu był odbiór generalny na ul. Kościerskiej…

· p.Janowski – był w ramach rocznej gwarancji.

· p.Sowacka – nie wiem, czy to było również podnoszone? Tylko ja kiedyś rozmawiałam z wykonawcą, co robił ten mur i on mi właśnie mówił, że tam fugi nie były przewidziane.

· p.Janowski – to znaczy, znając sytuację wiem, że projektant, czyli architekt miejski, nie przewidział tam fug i rzeczywiście należałoby na to zwrócić uwagę. Rzeczywiście to pęka i tam dostają się wody opadowe, które zamarzają i to rzeczywiście stwarza zagrożenie skruszenia tego parkanu. Myślę, że tą uwagę możemy skierować do Wydziału BI, celem wyjaśnienia.

· p.Tuszkiewicz – ja mam prośbę o zawieszenie tabliczki z nazwą ul. Krętej.
· p.Sowacka – tabliczki z nazwami ulic będą, bo my tutaj w centrum takie inne musimy zamówić.

· p.Tuszkiewicz – ale już długi czas nie ma w ogóle.

· p.Sowacka – to założymy na razie taką, jaką mamy. Ja tylko dodam, że do 10 lipca wykonawca ma nam wykonać te przenoszone płyty pod pomnik Orła i zabierzemy się za rozbiórkę tej płyty w parki. Tak, więc coś tam potem zrobimy.
Ad.3.
Projekt uchwały w sprawie ustalenia cen biletów Miejskiego Zakładu Komunikacji Spółka z o.o. w Chojnicach.

· p.Sabatowski – przez 5 lat nie podnosiliśmy cen biletów. Nastąpił taki moment, że trzeba tka decyzję podjąć. Głowna przyczyną potrzeby podwyżki cen biletów są drastyczne podwyżki cen paliw, które właściwie skoncentrowały się w tym okresie 5 lat od ostatniego ustalenia cen, na przełomie roku ubiegłego i obecnego. Ubiegły rok, to skutek roczny ok. 190 tys. zł i również skutek przechodzenia wyższej jednostkowej ceny na dzień 1 stycznia 2005. skutek tegoroczny, to przewidywane ok. 130 tys. zł następne wyższych kosztów, czyli ponad 300 tys. zł na przełomie 2 lat. W sierpniu roku ubiegłego, w momencie, gdy te ceny zaczęły bardzo drastycznie rosnąć zwróciłem się Zgromadzenia Wspólników o albo podwyższenie cen biletów, albo o podwyższenie dopłaty budżetowej. Wtedy zapadła decyzja odstąpienia od podwyżki cen biletów a podniesienia ewentualnie dopłaty o 100 tys. zł. Decyzja taka nie zapadła. W 2004 r. dopłata nie została podwyższona ze względu na brak środków w budżecie miasta. Na początku tego roku do tematu wróciliśmy. Zapadła decyzja, że podwyższamy o 100 tys. zł. No, kolejna decyzja podniesienia dopłaty budżetowej z powodu skąpego budżetu miasta nie została zrealizowana. W 2000r. w momencie ustalania ceny1,60 zł, jako podstawowej ceny na bilet jednorazowy, koszty paliw wynosiły ok. 700 tys. zł. W chwili obecnej z dużym prawdopodobieństwem będzie to kwota ok. 1.100.000 zł. Praktycznie, po odliczeniu VAT-u, prawie cała dopłata budżetowa tylko na pokrycie kosztów paliw, a trzeba przecież pamiętać, że oprócz wzrostu kosztów paliw rosną inne koszty, lecz podwyżkę tych innych kosztów rodzajowych, to spółka tutaj załatwia jak gdyby we własnym zakresie poprzez wyższe dochody z działalności dodatkowej pozaliniowej. Pozostały pewne mechanizmy ochronne, które wprowadziliśmy dużo wcześniej, a więc niższy niż u innych przewoźników odpłatność w bilecie miesięcznym ok. 27,5 – 28 przejazdów łącznie z przeróbką wszystkich biletów miesięcznych, które wcześniej były na dni robocze i na cały miesiąc, na cały miesiąc były droższe. Ustaliliśmy, że tą niższą cenę z ważnością na cały miesiąc. Zachowujemy dalej karnety. Jest wniosek poszerzenia tych karnetów nawet na dalsze odległości w inne rejony miasta i gminy, która też pozwoli zaoszczędzić podróżującym w większym zakresie. Pozostaje, wprowadzony niedawno, bilet całodobowy skalkulowany na wysokości 2,5 przejazdu, to szczególnie dla osób, które podróżują 3 czy 4 razy dziennie. Nie jest to bilet imienny, nawet sieciowy, tak, że można korzystać całodziennie na wszystkich liniach miejskich. Wzorem innych miast, aby nie doprowadzić do wysokiej podwyżki jednostkowej ceny biletu, zaproponowałem podział odpłatności na ulgi państwowe i samorządowe. Ulgi państwowe obligatoryjnie ta odpłatność musi wynosić 50%, samorządowe – punktem wyjścia była właściwie cena od 1,80 zł podstawowy 90 gr. – 50% cena biletu ulgi państwowej, o 10 gr. droższa cena biletu w uldze samorządowej i to ukształtowało taki poziom proporcjonalnie już do dalszej kolejności różnych stref odpłatności. To jest właśnie ten jak gdyby taki negatywny moment w tej całej podwyżce, bo właśnie po raz pierwszy podwyżka dla osób z ulgami jest w takiej samej wysokości, czyli podstawowy w mieście 20 gr. i bilet ulgowy przy uldze samorządowej, a to są prawie wszystkie ulgi. Natomiast, jako atut w drugą stronę dla pasażera z kolei – odstępuje się od pobierania opłat w autobusach, gdzie ta odpłatność była 20 i 10 gr., a muszę powiedzieć, że sprzedaż przez kierowców wynosiła 1/3 całej sprzedaży. Przy czym nie odstępujemy od sprzedaży biletów w ogóle, tylko od pobierania odpłatności. Natomiast, żeby zabezpieczyć się tutaj przed jakimś blokowaniem wręcz rozkładów jazdy, nie będzie sprzedaży w tzw. szczytach przewozowych, czyli do godziny ósmej, do momentu obsłużenia szkół, a także w drugim szczycie przewozowym popołudniowym, czyli od godz. 13 – 16. W tym czasie nie będzie sprzedaży biletów w autobusach. W innych godzinach będzie, ale bez pobierania opłat. W tym zakresie jest wyrok sądu i tutaj nie wolno przy cenie urzędowej stosować różnych cen w zależności od miejsca sprzedawania danego dobra. 

Przedstawił i omówił przykłady cen biletów i dopłat do spółek komunikacyjnych w innych miastach o podobnej licznie mieszkańców (w załączeniu). Przez ten materiał chciałem pokazać, że po podniesieniu naszej ceny będziemy się w tej grupie miast znajdować. 

Niestety z punktu widzenia ekonomicznego jestem zmuszony do podjęcia takich działań. 

Rada przyjęła do wiadomości:

· projekt uchwały w sprawie ustalenia cen biletów Miejskiego Zakładu Komunikacji Spółka z o.o. w Chojnicach,
· projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2005 r.,
· projekt uchwały w sprawie wyrażenia zgody na zawarcie umowy o dofinansowanie zadania pn.: „Charzykowy – centrum aktywnego wypoczynku i sportów wodnych”,
· projekt uchwały w sprawie zaciągnięcia pożyczki z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej w Gdańsku,
· projekt uchwały w sprawie zaciągnięcia pożyczki z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej w Gdańsku,
· projekt uchwały w sprawie ustalenia najniższego wynagrodzenia zasadniczego w pierwszej kategorii zaszeregowania określonego w tabeli miesięcznych stawek wynagrodzenia zasadniczego,
· projekt uchwały w sprawie zatwierdzenia wartości jednego punktu w złotych dla celów ustalenia tabeli miesięcznych stawek wynagrodzenia zasadniczego pracowników zatrudnionych w jednostkach organizacyjnych gminy miejskiej Chojnice,
· projekt uchwały w sprawie kwot wynagrodzenia zasadniczego, dodatku funkcyjnego i wymagań kwalifikacyjnych Burmistrza Miasta,
· projekt uchwały w sprawie utworzenia odrębnych obwodów głosowania dla przeprowadzenia wyborów do Sejmu RP i Senatu RP,
· projekt uchwały w sprawie utworzenia odrębnych obwodów głosowania dla przeprowadzenia wyborów Prezydenta RP,
· projekt uchwały w sprawie zmiany Uchwały nr II/23/02 Rady Miejskiej w Chojnicach z dnia 9 grudnia 2002r. w sprawie zasad usytuowania na terenie miasta Chojnice miejsc sprzedaży i podawania napojów alkoholowych,
· projekt uchwały w sprawie zamiany nieruchomości,
· projekt uchwały w sprawie zbycia nieruchomości w drodze przetargu,
· projekt uchwały w sprawie nadania nazwy skrzyżowaniu ulic,
· projekt uchwały w sprawie uchwalenia zmiany w miejscowym planie zagospodarowania przestrzennego terenu pod usługi ogólnomiejskie (w tym sportu i rekreacji) oraz zabudowę mieszkaniową i usługową w rejonie ulic: Jana Pawła II, Gdańskiej i Al.Bayeux w Chojnicach,
· projekt uchwały w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenu pod zabudowę mieszkaniową i usługi (w tym usługi administracji publicznej) w Chojnicach w rejonie ulic: Nowe Miasto, Podgórnej, Pocztowej i Koszarowej,
· projekt uchwały w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenu pod zabudowę mieszkaniową, produkcyjno-usługową w Chojnicach w rejonie ulic: Przemysłowej, Lichnowskiej, Towarowej i Tucholskiej,
· projekt uchwały w sprawie zmiany Uchwały Nr XVI/169/04 Rady Miejskiej w Chojnicach z dnia 1 marca 2004r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenu pod zabudowę mieszkaniową i usługi w rejonie Placu Piastowskiego i ulicy Grunwaldzkiej w Chojnicach,
· projekt uchwały w sprawie skargi Zbigniewa Opasa na Uchwałę Nr XIII/137/03 Rady Miejskiej w Chojnicach z dnia 27 października 2003r. w sprawie wyboru ławników do orzekania w Sądzie Rejonowym w Chojnicach.
/5 za – jednogłośnie/

Ad.4.
· p.Janowski – odczytał pismo Z-cy Komendanta Straży Miejskiej dotyczące odpowiedzi na zapytanie p. Sawickiej odnośnie nieobecności przedstawiciela Straży Miejskiej na posiedzeniu Zarządu Osiedla nr 10 (pismo w załączeniu). 
Poinformował, że wpłynęło także pismo p. Mieczysława Bloch, który otrzymał odpowiedź na przegłosowana decyzje Rady Miejskiej w Chojnicach odnośnie lokalizacji swojego pawilonu na Starym Rynku i Rada Miejska wyraziła opinię, że nie widzi jakiejkolwiek budowli na terenie Starego Rynku. Pan Mieczysław Bloch zwraca się z tym pismem o jakiekolwiek jeszcze uzasadnienie dlaczego? A decyzja Rady Miejskiej jest decyzja jednoznaczną. Ja skierowałem to pismo do wszystkich komisji Rady Miejskiej, aby się z nim zapoznali i udzielili odpowiedzi, czy rzeczywiście widzą jakąkolwiek możliwość, aby w rejonie Starego Rynku powstała jakakolwiek budowla?

Odczytał pismo p. Mieczysława Blocha (pismo w załączeniu).

· p.Reszczyński – p. Bloch moim zdaniem nie wie, czego chce, o ile tak mogę powiedzieć. Jest w moim zarządzie i na zarządzie się wyraził jasno, pomijając wszystkie inne wypowiedzi, ale w stosunku do tego pisma, które słucham z jakimś niedowierzaniem. Na zarządzie powiedział p. Bloch, że on byłby pierwszym, który byłby przeciwny jakimkolwiek budom na Starym Rynku, a w tej chwili słyszę całkiem coś innego. Jak możemy tu jakieś budy postawić? Ja czegoś tutaj nie rozumiem. Ja byłem kiedyś zwolennikiem, żeby coś było, ale teraz będę pierwszym przeciwnym.
· p.Janowski – ja rozumiem, że p. Bloch poczynił pewne koszty związane z tym, bo chcąc uzyskać zgodę na postawienie jakiegokolwiek pawilonu handlowego, to trzeba jakieś koszty ponieść. Na sesji został postawiony wniosek, czy Rada Miejska widzi w ogóle możliwość postawienia jakiegokolwiek pawilonu na Starym Rynku. W głosowaniu większością głosów został przyjęty wniosek, że Rada miejska nie widzi jakiejkolwiek możliwości postawienia pawilonu na Starym Rynku i taką odpowiedź p. Bloch otrzymał. On z tej odpowiedzi nie jest zadowolony i dlatego jest takie pismo od niego. Ja się zobowiązałem, że wszystkie komisje mają to rozpatrzeć, więc nie chcę „chować głowy w piasek”, bo głownie to pismo jest do mnie i do mojej udzielonej odpowiedzi, bo taka odpowiedź była mu udzielona. Tak, że chciałbym posłuchać Państwa zdania na ten temat.
· p.Tuszkiewicz – my tą sprawę omawialiśmy na naszym zarządzie i raczej była opinia pozytywna, żeby to było skomponowane z tym źródełkiem. O ile pamiętam, to na naszej komisji też to omawialiśmy i też opinia była pozytywna.

· p.Gąsiorowski – to znaczy, tu powstają różnego rodzaju obiekty tymczasowe i może to jest jakiegoś rodzaju rozwiązanie, żeby to był obiekt przesz okres późnej wiosny, lata, jesieni, a później mógłby być gdzieś przechowywany i tak, jak te inne ogródki piwne mógłby tu funkcjonować. Niewątpliwie taki obiekt byłby potrzebny, bo nie ma. generalnie nawet jeśli p. Bloch ma ten swój sklepik tam na ul. Strzeleckiej, to jest on oddalony i nie wszyscy nawet wiedzą, że tam taki sklepik jest i nie trafiają. Natomiast zapotrzebowanie na pamiątki regionalne jest. Tak, że myślę, że byłoby to potrzebne. Więc może rzeczywiście zastanowić się, że w ramach tych środków, które on tam uzyskał i jeśli nie jest to jeszcze do końca sprawdzone, to przemyśleć i taką decyzję spróbować jeszcze raz przegłosować. Gdyby to był obiekt tymczasowy, rozbieralny, to może jest to jakieś rozwiązanie.
· p.Janowski – czyli sugestia jest taka, że miałby to być obiekt tymczasowy na okres sezonu letniego. 

· p.Lipiński – w ogóle nie rozważamy takiej możliwości, że miałby to być obiekt stały, bo to jest rzecz nierealna, ale to co mówi p. Gąsiorowski i to co wcześniej już mówiliśmy na komisji i że jest społeczne zapotrzebowanie na pamiątki, żeby to był obiekt tymczasowy. Taki obiekt do promowania jest potrzebny i dobrze by było, żeby udało się tą decyzję zweryfikować, żeby taki sezonowy obiekt mógł na rynku stanąć, oczywiście w uzgodnieniu z architektem. To by jeszcze pomogło promocji naszego miasta. Tak, że prosimy Pana Przewodniczącego, żeby Pan ten nasz głos przedstawił, żeby radni byli uprzejmi przemyśleć to jeszcze i być może zweryfikować swoje stanowisko. 
Rada Samorządów Osiedlowych jest za postawieniem tymczasowego obiektu na Starym Rynku przeznaczonego do sprzedaży pamiątek regionalnych, który byłby rozbierany po sezonie letnim. Koncepcja architektoniczna obiektu powinna być zaakceptowana przez architekta miejskiego. 
· p.Dąbrowska – ja mam jeszcze dwie takie sprawy. Na ul. Wysokiej nie ma już prosektorium, a widnieje jeszcze tabliczka, że jest dla usług pogrzebowych i tą tabliczkę już można zdjąć. I mam jeszcze jedną taką propozycję, żeby nasza poczta, przynajmniej jedna w Chojnicach był dłużej czynna niż do godziny 18. ludzie mają coraz mniej pieniędzy i kończąc nawet prace o godzinie 18. zależy coś na czasie wysłać, przesłać jakieś pieniądze, po prostu skorzystać z poczty i żeby ta poczta była czynna co najmniej do godziny 20.
· p.Janowski – to jest bardzo trudny temat, ale zastanowię się nad sposobem jego realizacji.

· p.Lipiński – należałoby podkreślić, że my pamiętamy te czasy, kiedy poczta główna była czynna do godz. 20. głosy społeczeństwa tutaj ą, że brakuje tego, żeby jeden punkt był czynny dłużej. Tak, że ten wniosek rzeczywiście jest zasadny bardzo.
Z uwagi na wyczerpanie porządku dziennego posiedzenie Rady zakończono.







